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R y n e k  D r ze w n y  a R o k  XI.

P O Z N A N
Stary Rynek 8. Telefony 3324, 3315, 3238, 3353, 3115, 3239.

Carbolineum, farby, lakiery, 
pokosty, pedzle, szczotki, 
oliwy smary i tłuszcze do ma­
szyn, Benzyna Benzol Nafta.
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0
P aństw ow y B ank Rolny, O ddział w P iń sku , podaje do 

publicznej w iadom ości, że w dniu 1 października 1929 roku
o godz. 13, odbędzie się w  lokalu  O ddziału  B an k u  w P iń sk u , 
P lac 3-go M aja, róg  ul- K ościuszki nr. 2, sprzedaż drogą prze­
targu drzewostanu, przeważnie olszowego, różnorodnego w ie­
ku  do la t (10 n a  te ren ie  około 250 h a  m ajątku W ysock, z za ­
pasem  około 2209 m 3 d rew n a  użytkow ego i około 29438 m p 
d rew n a opałowego, zna jdu jącego  się w odległości 4 km  od 
s tac ji kolejow ej U dryck  i p rzy legającego  do lin ji kolejow ej 
Ł un in iec—Sarny .

T ak sa c ja  d rzew ostanów , w a ru n k i p rz e ta rg u  oraz p ro jek t 
um ow y są  do p rze jrzen ia  w W ydziale A g ra rnym  In s ty tu c ji 
C en tra lne j P aństw ow ego B anku  Rolnego w W arszaw ie, N o­
w ogrodzka n r. 50, w Oddziale P aństw ow ego B anku  Rolnego 
w P iń sk u , oraz u a d m in is tra to ra  m a ją tk u  W ysock, p. Je rze­
go N iem irycza, poczta W ysock, pow. S to lińsk i, woj. Poleskie.

Państw ow y Bank Rolny — Oddział w Pińsku.

SPECJALNE MASZYNY TARTACZNE
o największej wydajności i oszczędn. w trocinie

Karen les Bruxelles 
14 Belgia

  wszelkie informacje udziela
t . W I L L E R ,  W a r s z a w a  ul. E ls terska 11 (b. Al. Poniatow.) 

lub D r, In g .  S c h m i d t  & C o . G d a ń s k ,  Gr. W ohlwebergasse 14. 
Ceny przystępne —Warunki dogodne — Porada  techn.bezpłatnie .

R y n ek  B u d o w la n y :  R o k  II.

P o s z u k u j e  52s

itierowniha zarzaOuu
wielkich obszarów leśnych w Karpatach,

Polaka, władającego zupe łn ie  język, niemieckim, z ukoń- 
czonemi wyższemi studjami, przynajmniej 15-letnią — 
w tern także sam odzie lną  — praktyką w wielkiem go­
spodarstwie leśnem  i doskonałemi świadectwami. —
Zgłoszenia p isem ne z podaniem curr iculum  vitae 
i odpisami świadectw pod ..L e Ś n I C Z yk* do 

Generalnej Ekspedycji Ogłoszeń — Lwów, Legjonów 1
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Naprawa tartaków
maszyn wszelkich typów, lokomobil, manometrów, 
motorów spalinowych i elektr. , spajanie metali,
— wszelkie reperacje  wykonuje na miejscu —

„ I N D U K C J A 11
Poznań, Długa 11. — Inż. R. Janiszewski
382

Korzystny zak,up
zwiększa obroty i zysk, dlatega zaleca 
się zwiedzenie

o d  2 5 s i e r p n i a

Lipskich Targów  
J e s i e n n y c h  
1 9 2 9

T a r g i  t e  z a p e w n i a j ą  k o r z y s t n ą  
m o ż l i w o ś ć  z a k u p u l  — Wszelkich 
szczegóławych informacyj na zapytania 
udziela odwrotnie Urzędowy honorowy 

zastępca

O T T O  MI X,  P O Z N A Ń
ul. K antaka 6 a . —  T elefon  2396 
lub też  zasiągnąć można informacji bez­

pośrednio przez
Leipziger Messamt, w Lipsku

(L eipzig) 518
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J  1 ^  f  najnowszej konstrukcji,
1 I V t l l X I  najwyższej wydajności

WSZELKIE MASZYNY DO OBRÓBKI DRZEWA 7
Prospekty i kosztorysy bezpłatnie! — — Na żądanie wizyty inżynierów!

Przedstawicielstwa: W arszawa, Lwów, Poznań, W ilno, Kraków, Łódź, Królewska Huta,
w. m. G dańsk, B erlin , K onstantynopol, B ukareszt, Rio de Janeiro

SUBMISJA
Nadieśn. Państwowe Łeszyce
poczta i stacja kolejowa Nowawieś W ielka, pow iat Bydgoszcz, 
sprzeda w drodze pisemnego przetargu (submisja) w dniu 17 
sierpnia 1929 r., drewno użytkowe sosn. i szczapy użytkowe 
(klon) z cięć roku gosp. 1928/29.

A. Dłużyce.
Los 1. Leśnictwo Dąbrowy Wielkie, oddz. 72b, 109b — 205 

szt. =  218.10 m3, w tem: I kl. 31.78, II kl. 94.77, III kl. 
88.86, IV kl. 2.69 m 3. Odległość od st. kol. 9 km.

Las 2. Leśnictwo Leszyce, oddział 113c, 131, 149, 152, 132, 150, 
154 — 145 sztuk =  122.38 nr', (pułapki) w tem: II kl. 
3.88, III kl. 117.65, IV kl. 0.85 m 3. Odległość od st. kol. 
7 km.

Los 3. Leśnictwo Dębinka, oddział 105, 106 — zrąb pod budo­
wę drogi — 128 sztuk =  62.70 m3, w tem  kłód brzozowych: 
III kl. 0.40 m 3, dłużyc sosn.: II kl. 2.33, III kl. 31.77, IV kl. 

8.95 m 3; dłużyc świerk. III kl. 1.87, IV kl. 4.01 m 3. Odległość 
od st. kol. 3 km.

Los 4. Leśnictwo Dębinka, oddz. 120b, 139a, 142a, 101b, 159a, 
156a, 137a, 118, 134b, 105b, 123a, 140a, 141b, 162c, 160a, 
158, 157ca, 155c, 171a, 172, 173b, 97bc, 98a, 104b, 135b, 
110c, 117b, 137, 157c, 155b, 158—839 sztuk =  550.49 m 3, 
w tem kłód: I kl. 1.16, II kl. 0.84, III kl. 0.70; dłużyc 
I kl. 7.77, II kl. 84.75, III kl. 363.41, IV kl. 91.86 m 3; (Los 4 
z,awiera 486 sztuk pułapek: I kl. 3.43 m 3, II kl. 48.17, 
III kl. 237.59, IV kl. 48.64 m 3). Odległość od st. kolej. 
2—6 km.

Los 5. Leśnictwo Dobromierz, oddział 147a, 198a, 199a, 199c, 
126a, 144a, 145a, 146a, 167a, 168b, 169a, 178a, 179 a, 183c, 
186a, 188a, 195a, 197a, —• 156 sztuk =  82.38 m 3 (pułapki) 
w tem kłód: III kl. 0.95 m 3; dłużyc: II kl. 11.68, III kl. 
50.16, IV kl. 21.50 m3. Odległość od st. kol. 5—9 km.
B. Kopalniaki.

Los 6. Leśnictwo Dębinka, oddział 106a, 121a, 163b, 181c, 180, 
190, 191, 192, 117a, llób — 117 sztuk =  19.77 m 3, w tern:
1 kl. 10.34, II kl. 9.43 nr'. Odległość od stacji kol. 3—7 km. 

Los 7. Leśnictwo Dobromierz, oddział 107a, 125b, 177a, 186c,
198b, 199b — 68 sztuk =  14.02 m3, w tem: I kl. 9.51, II kl. 
4.51 m3. Odległość od st. kol. 5—9 km.
C. Szczapy użytkowe (klonowe).

Los 8. Leśnictwo Dębinka, oddział 99 (100—) zrąb pod drogę) 
11.3 mp =  8.48 m3. M aterjał jest w stanie okrągłym  i
2 m długi. Odległość od stacji kol. 2 i pół km.
Pisem ne oferty w zalakow anych kopertach z napisem

„Submisja" należy nadsyłać do Nadleśnictwa Leszyce do dnia 
17 sierpnia br., godz. 11, poczem nastąp i otwarcie ofert w obec­
ności ewtl. przybyłych oferentów. P rzetarg  odbędzie się na 
obowiązujących w arunkach sprzedaży wyrobionego drew na 
w drodze pisemnego przetargu (submisja), które są do przej­
rzenia w Dyrekcji Lasów Państw ow ych w Bydgoszczy i w 
Nadleśnictwie. Cenę należy oddzielnie podać dla każdego lo­
su za 1 nr1 w złotych i dziesiętnych złotych liczbami i słow­
nie. — Oferty nie odpowiadające w arunkom , nie będą uwzglę­
dnione. Nadleśniczy Państwowy.

Popierajcie firmy ogłaszające
s l ą
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Przetarg ofertow y. 517

Komenda Wojewódzka Policji Państwowej w Poznaniu
ogłasza niniejszem  przetarg ofertowy na dostawę mebli a 
mianowicie:

18 szaf ubraniow ych (podwójnych)
23 stołów
36 krzeseł (taborety)
29 szafek nocnych

7 biurek
14 foteli biurowych
7 szaf na  ak ta  

56 krzeseł (foteliki) oraz
7 urządzeń kuchennych, sk ładających się z kredensu, 

stołu, półki i taboretu.
W arunki dostawy oraz rysunki mebli mogą oferenci 

otrzym ać w Referacie Gospodarczym Komendy Wojewódzkiej 
P. P. w Poznaniu — Plac Wolności 12, pokój 46.

Oferty zapieczętowane z napisem : „Oferta na dostawę 
mebli" proszę składać pod powyższym adresem  w term inie 
do dnia 12 sierpnia br. godz. 14-tej.

Dnia 13 sierpnia br. o godz. 11 nastąp i otwarcie ofert 
w Komendzie Wojewódzkiej P. P. w Poznaniu — Plac Wol­
ności 12, pokój 46, przyczem oferenci mogą być obecni.

Komenda W ojewódzka zastrzega sobie prawo zmiany po­
danej ilości mebli, oraz oceny i wyboru ofert.

Komendant Wojewódzki P. P.
AAAAA A A A A AA A A A A A,

Windy do załadowania drzewa 411 
wyrabia Fabryka Konstrukcji Żelaznych

W . TEMPLIN, Bydgos««ł
Św. Trójcy T9. /  Tel. 1386.
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§ JAN DO ME RAC KI, budowniczy §
■31 T e le fo n  nr. 16-67 POZNAŃ Wały Jagieły  4/6 ■

0  Tartak parowy w Sierakowie, pow. M iędzychód 0
0  Poleca: m aterjał tarty, kantówkę, desk i podłogow e itd. 0  
Q K u p u j e :  drzew o okrągłe do tarcia. Q

■OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOI



Nr. aa, Piątek, 9. sierpnia 1929, Posnań

RYNEK DRZEWNY 
I BUDOWLANY

O R G A N  D L A  H A N D L U  i P R Z E M Y S Ł U  D R Z E W N E G O  ORAZ B U D O W L A N E G O
OFICJALNY ORGAN ZWIĄZKU PRZEMYSŁOWCÓW DRZEWNYCH W POZNANIU 

O F I C J A L N Y  O R G A N  GI E Ł D Y  D R Z E W N E J  W B Y D G O S Z C Z Y

Rynek Drzewny: Rek X I -  Wyckozlzl w poniedziałki, środy 1 piątki. Rynek Budowlany: Rok I I .

P R Z E D P Ł A T A  n a  s i e r p i e ń  1929 r . ,  w y n o s i ,  w  P o z n a n i u  \ 
p r z y  o d b i o r z e  w  e k s p e d y c j i :  6 ,00  z ł o t y c h .  N a  p o c z - ; 
t a c h  6,45  z ł o t y c h .  P o d  o p a s k ą  w p r o s t  z e k s p e d y c j i  | 
w  k r a j u  1 w  w o l n e m  m i e ś c i e  G d a ń s k u  7,50  z ł o t y c h .  P o d  ; 
o p a s k ą  z a  g r a n i c ą  ( o p r ó c z  G d a ń s k a ) ,  8 ,00  z ł o t y c h .  N u -  : 
m e r  p o j e d y ń c z y  k o s z t u j e :  w  P o z n a n i u  w  E k s p e d y c j i  
50 g r o s z y .  Z  p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą  w  k r a j u  i w  w o l ­
n e m  m i e ś c i e  G d a ń s k u  60  g r o s z y .  Z a g r a n i c ą  70 g r o s z y .

R e d a k c j a ,  A d m i . n i s t r a c j a  i E k s p e d y c j a  :
i  „RYNKU D R Z E W N EG O  i B U D O W LA N E G O 1* \

P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  20.  N r .  t e l e f o n u  1820 :
D R U K A R N I A

• P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  20  N r .  t e l e f o n u  3406 i 
i K o n t a  b i e ż ą c e  : P .  K.  O .  206-377 —  B a n k  H a n d l o w y  w  !
• W a r s z a w i e  O d d z .  w  P o z n a n i u  —  B a n k  P r z e m y s ł o w c ó w  i 
j P o z n a ń  —  B a n k  P o z n .  Z i e m s t w a  K r e d y t ,  w  P o z n a n i u ,  i

i O G Ł O S Z E N IA :  Z a  t e k s t e m  20  g r .  o d  m i e j s c a  m i l i m e t r ,  
i ( s t r o n a  c z t e r o ł a m o w a ) .  W t e k ś c i e  z a ś  l u b  p r z e d  t e k s -  
; t e r n  55 g r .  o d  m i e j s c a  m i l i m e t r ,  ( s t r o n a  d w u ł a m o w a ) .  
: O G Ł O S Z E N IA :  Z t a b e l k a m i  o  30 p r o c e n t  w i ę c e j .  P r z y  
i w i ę k s z y c h  i k i l k a k r o t n y c h  o g ł o s z .  s t o s o w n y  j e s t  r a b a t .
• Dla  p o s z u k u j ,  p o s a d  p r z y  j e d n o r a z o w e m  o g ł o s z e n i u  
*30 p r o c . ,  p r z y  d w u r a z o w e m  40 p r o c .  i p  z y  t r z y r a z o -
• w e m  50 p r o c .  r a b a t u .  —  K a ż d a  n o w a  p o d w y ż k a  o b o -  
■ w i ą z u j e  w s z y s t k i e  j u ż  p r z y j ę t e  o g ł o s z e n i a  o d  d n i a  
: — z m i a n y  c e n  b e z  u p r z e d n i e g o  z a w i a d o m i e n i a .  —

P r z e d r u k  d o z w o l o n y  t y l k o  z a  p o d a n i e m  ź r ó d ł a  „ R y n e k  D r z e w n y  1 B u d o w l a n y  w  P o z n a n i u ” .

Wagony /  Niemcy Prowizorium
Cały szereg momentów, składających  się na  

obecne nastroje  rynkowe, tworzą pewne połączenie, 
które jest niczem innem, jak  zarodkiem  dalszych 
przeobrażeń. Co będzie później — niewiadomo, a 
tym czasem rzeczywistość roztacza przed nam i obraz, 
k tóry  bynajmniej nie może usposabiać optym istycz­
nie. W usposobieniu przemysłowca drzewnego, sto­
jącego w obliczu przykrego fak tu  przesilenia w ży­
ciu gospodarczem dojrzewa m om ent depresji. I nic 
dziwnego, jakże bowiem można pozwolić sobie na 
optymizm i niefrasobliwy nastrój, skoro np. sto­
sunk i z Niemcami w kracza ją  w fazę, budzącą po­
ważne obawy, co do ich dalszych losów. Transakcje  
obecnie zawierane z rynk iem  niemieckim nie są po­
zbawione charakterystycznych cech dla stosunków  
handlow ych z zachodnim sąsiadem  wogóle. Pom i­
jając, że odpływ naszej produkcji drzewnej w tym  
k ie runku  uległ dosyć znacznem u ograniczeniu, zdol­
ność pła tn icza niemieckiego k o n trah en ta  ustaw icz­
nie słabnie, a co gorsza, w polsko - n iemieckim h a n ­
dlu drzewnym, zyskał prawo obyw atelstwa nowy 
zwyczaj, k tó ry  jest nie tyle w ypływ em  czynników 
kon iunk tu ra lnych , ile następstwem... b ra k u  wago­
nów pod drewno. W spom niany zwyczaj polega na  
kupnie  m a te r ja łu  drzewnego „bez odbioru". W yraz 
o brzm ieniu paradoksalnem , tak  jednak nie jest, 
skoro bliżej przyjrzym y się istocie tego zwyczaju.

W owym czasie, kiedy b rak  wagonów pod dre­
wno nie występował w tak  ostrej formie, jak  obec­
nie, odbiorca niemiecki, zam aw iając k ilka  względ­
nie kilkanaście  wagonów desek lub bali w Polsce, 
wysyłał do odnośnej firmy drzewnej swego pełno­
mocnika, k tóry  na  miejscu oglądał m aterja ł  i oso­
biście śledził za naładow aniem  jego n a  wagony w 
określonym terminie. P rzy tem  regulow ał należność 
w ten sposób, że na tychm iast w płacał zaliczkę go­
tówką, resztę zaś sum y uiszczała firm a zam aw iają­
ca po odbiorze tow aru  częściowo w ekslam i na  sto­
sunkowo krótkie  term iny, częściowo gotówką.

Brak w agonów , która to plaga w  ostatn im  cza­
sie szczególn ie siln ie  dotknęła nasz przem ysł drzew­
ny spow odow ał, że kupcy z N iem iec, żądają dostar­
czenia m aterjału loco stacja odbiorcza bez udziele­

nia gwarancji, że ca ły  ładunek będzie przyjęty bez 
zastrzeżeń i po cenie, ustalonej w  um ow ie. Stano­
w isko to firm y n iem ieck ie m otyw ują tern, że nie 
opłaca się  im  w ysy łać  do P olsk i sw ych  przedsta­
w icieli, którzy niejednokrotnie są  zm uszeni w  ocze­
k iw aniu  na dostaw ę w agonów  przebywać w Polsce  
całem i tygodniam i, co jest połączone ze znacznem i 
kosztam i utrzym ania, przytem  odbiorcy ponoszą  
straty  z racji niedotrzym ania przez nich term inów  
dostaw y konsum entom . Stąd pow stała  koncepcja  
zaw ierania transakcji „bez odbioru", co znowóż jest 
uszczerbkiem  dla interesów  naszych  producentów, 
bo rezultatem  tych praktyk niejednokrotnie są w y­
padki, że firm y niem ieckie, poprostu nadużyw ając  
zaufania  sw ych  dostaw ców  ze w schodu, przy od­
biorze tow aru w N iem czech kw estjonują jakość to­
waru, staw iając go z pow rotem  do dyspozycji do­
staw cy w zgl. ofiarując ceny o 10 a naw et o 20 proc. 
niższe od cen poprzednio ustalonych  w um ow ie.

Atoli z drugiej s trony zdarza się, że m aterja ł 
ta r ty  nie obejrzany na  miejscu w ysyłki przez 
przedstawiciela firm y niemieckiej istotnie nie od­
pow iada pod względem klasyfikacji w ym aganiom  
odbiorcy, w skutek  czego firm a niemiecka prawnie 
akceptuje  przyjęcie przesyłki pod w arunk iem  re­
dukcji cen do pewnej wysokości. Nadto tak i s tan  
rzeczy przedłuża te rm in  regulacji należności przez 
kupców niemieckich polskim dostawcom, bo ci os ta­
tni, m ając tow ar przygotowany do w ysyłki m uszą 
czasem bardzo długo czekać n a  podstawienie potrze­
bnej ilości wagonów, poczem dopiero dostaw a może 
być uskuteczniona. Na dom iar złego kupcy niemiec­
cy pokryw ają  należność wekslami, wystawionemi 
na  dłuższe terminy.

W szystkie te m om enty nie sprzyjają  rozwojo­
wi stosunków  między obu sąsiedniemi krajam i, w 
których interesie leży lojalna w spółpraca na  terenie 
gospodarczym.

W  berlińskich kołach przem ysłow ców  i kup­
ców drzew nych już teraz m ów i się  głośno i pocichu, 
że z praktyki w idać, iż system  prowizorycznych  
um ów  drzew nych nie odpow iada interesom  n ie­
m ieckim , przeto kw estja unorm ow ania  tego hand lu
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p o w in n a  wejść n a  te re n  ro k o w a ń  o t r a k t a t  h a n ­
dlowy. Z tych  enunc jacy j  w y n ik a ,  że liczyć się n a ­
leży, iż w  dn. 1 s tyczn ia  1930 r. w  h a n d lu  d rzew n y m  
m iędzy  obu  k ra ja m i  zapanuję , daw nie jsze  s to su n k i  
— s ta tu s  quo  a n te  z d rug ie j  po łow y 1925 r. Ile w  
ty ch  pog ło skach  m ieśc i się p raw d y ,  tego t ru d n o  zba ­
dać, w  k a ż ty m  je d n a k  raz ie  są  one ba rdzo  c h a r a k ­
te ry s tyczne  d la  obecnych  n a s tro jó w  oraz  pog lądów  
(z tam te j  s t ro n y  g ran icy )  n a  po lsko-n iem ieck i h a n ­
del d rzew ny, o p a r ty  n a  k la u z u la c h  p row izo r jum . Są 
to p o m ru k i  n iezadow olen ia  tych, k tó rzy  w  h a n d lu  
d rze w n y m  z P o ls k ą  ob iecyw ali sobie w iększych  k o ­
rzyści i k tó rzy , rozsze rza jąc  te pogłoski, m a ją  n a  
w id o k u  zb liżający  się te rm in  ewtl. w y m ó w ien ia

przez jed en  z obu rządów  p ro w izo r ju m  drzew nego.
J a k  bow iem  w y n ik a  z b rzm ien ia  treśc i  o s ta t ­

niego p ro w izo r ju m  (p. 9) u k ła d  zachow a  sw oją  moc 
jeszcze n a  p rzeciąg  jednego roku , tj. aż do 31 g r u d ­
n ia  1930 r. z k o n ty n g e n te m  d la  polsk iego  d re w n a  
ta r teg o  w tej sam ej w ysokości, t. zn. 1.250 tys. m  
sześć, o ile tenże  u k ła d  (z dn. 24 s tyczn ia  1929) nie 
będzie w ym ów iony  przez jeden  z rzą d ó w  na jpóźn ie j  
do dn. 1 p a ź d z ie rn ik a  1929 r.

A więc w  c iągu  n iesp e łn a  siedm iu, tygodn i  losy 
p ro w izo r ju m  będą  rozs trzygn ię te , ty m czasem  zaś 
o tw ie ra  się szerokie  pole d la  h a rc ó w  p lo tek  i różne ­
go ro d za ju  w y m y s łó w  n a  te m a t  odnow ien ia  p ro w i­
z o r jum  drzew nego. St. Kanafoyski.

Słuszne żale
Przyzwyczailiśmy się już po wojnie do różnych „ory­

ginalnych" metod postępow ania insty tucji i ludzi, którym  do­
bry Bóg dat nad nam i władzę i przyjm ujem y je jako zło 
nietyle konieczne, ile nieuchronne. Nad przeróżnem i szyka­
nam i przechodzimy dziś z lekkiem  westchnieniem  do porząd­
ku dziennego i tolerujem y rzeczy, nad którem i dawniej pa­
łalibyśm y świętem oburzeniem i za które winowajcy po­
nieśliby odpowiednią karę.

Lecz czasem, kiedy tego dobrego dzieje się stanowczo 
za dużo, dusza nowoczesnego niewolnika, jak im  dzisiaj jest 
obywatel wobec władz, buntuje się i sypią się protesty i sk a r­
gi. Nieśmiałe wprawdzie, skierowane drogą pośrednią, lecz 
niemniej wołające o spieszną napraw ę stosunków.

Redakcję „Rynku Drzewnego" zalegają stosy skarg  na 
bolączki i krzywdy, jakich doznaje ta  najw ażniejsza bodaj 
gałąź gospodarki naszej, jaką  u nas jest przem ysł i handel 
drzewny. Publikow anie wszystkich ich jest rzeczą niem ożli­
wą. Zbieram y je, przyjm ujem y do wiadomości i na właści- 
wem m iejscu we właściwym czasie poruszam y.

Niektóre jednak spraw y w ym agają osobnego oświetlenia, 
gdyż dotyczą spraw  obchodzących szersze w arstw y zawodu, 
którego interesom  służy nasze pismo. Weźmy na przykład 
r e w i z j e  k o t ł ó w  p a r o w y c h  n a  t a r t a k a c h .

W edług istniejących przepisów rewizje kotłów parowych 
w inny być przeprow adzane przez Towarzystwa dozoru ko­
ltów wzgl. inne upraw nione do tego instancje raz do roku. 
W praktyce rewizje odbywają się co dwa kw artały, p rzyna j­
mniej tak jest na zachodzie Polski. Pewne Towarzystwo 
dozoru kotłów zaprowadza, jak  się zdaje, pod tym  względem 
oryginalną inowację, spraw iając tartacznikom  niespodzianki 
w formie nagłych i niespodziewanych rewizji co 3 miesiące. 
Ostatnio zaszedł taki wypadek na większym ta rtak u . Towa­
rzyszyły mu następujące okoliczności:

T artak  posiada m aszynę o norm alnem  ciśnieniu 14 atm. 
i 140 MK. Podczas ostatniej rewizji funkcjonarjusz Towarzy­
stw a zauw ażył w ścianie kotła jakoby rys. Zrobiono więc 
próbę ciśnienia do 18 atm., k tóra  w ypadła dodatnio. Zezwo- , 
łono więc na dalsze działanie lokomobili. Mimo to po 3 mie- I 
siącach zapowiedziano właścicielowi ta rtak u  ponowną rewizję 
kotła, k tó ra  się też odbyła mimo energicznych protestów  ze 
strony właściciela. Jeżeli się zważy, jak  uciążliw ą i kosztow­
ną jest rew izja kotła, gdzie trzeba w strzym ać ruch  w przed­
siębiorstwie na  conajm niej dwa dni oraz przeprow adzać czy­
szczenie kotła itd., to postępowanie odnośnego Tow arzystw a 
w ygląda na najzw yklejszą szykanę. Pocóż pozwala na  uży­
wanie kotła rzekomo z rysem, w ytrzym ującego aż 18 atm. 
ciśnienia!

Albo weźmy inny wypadek. Na ta rtak  przychodzi i n ­
s p e k t o r  p r a c y ,  w celu przeprow adzenia rewizji co do 
środków ochronnych. Znajduje wszystko w porządku z wy­
jątkiem  niefunkcjonującego dzwonka od gatrowego do m a­
szynisty. Dzwonek ten w najkrótszym  czasie zostaje n ap ra ­
wiony. W końcu p. inspektor kw estjonuje b rak  s z a t n i  
i u m y w a l n i  dla robotników. Tłum aczenie właściciela, że 
robotnicy m ieszkają wszyscy w pobliżu, to znaczy w tej samej 
miejscowości i nie przebierają się przed i po pracy, a do m y­
cia m ają  z a w o d o w y  w s t r ę t ,  nic nie skutkuje. Tartacz- 
nik na podstawie doniesienia inspektora zostaje sądownie 
zmuszony do w ybudow ania szatni oraz um yw alni, przyczem 
jednak udziela m u się pewnego term inu  na  przeprow adzenie 
tej pracy. Już po wypełnieniu zlecenia sądowego i odpowied- 
m em  powiadom ieniu o tern władzy otrzym uje od właściwego 
starostw a m andat karny  na 100 zł za nieposiadanie szatni 
i umywalni.

Bezwzględnie, że takie n i e s k o o r d y n o w a n i e  po­
stępowania władz i podwójne karanie, spowodowane najwi­
doczniej podwójnem doniesieniem Inspektoratu Pracy musi 
wywołać rozgoryczenie u właściciela przedsiębiorstwa, tem-

bardziej jeżeli chodzi, jak w tym wypadku, o urządzenie, 
z którego robotnicy i tak nie korzystają, a więc w praktyce 
jest ono zupełnie zbyteczne i niecelowe. Ustaw a ustaw ą, lecz 
rzeczą urzędnika-obyw atela jest, nie upierać się przy jej b e z- 
d u s z n e m  wykonaniu, lecz starać  się n a g i ą ć  ją  według 
w arunków  indyw idualnych do k a ż d o r a z o w y c h  p o ­
t n e  b. Owa szatn ia i um yw alnia, k tó ra  właściciela ta rtaku  
kosztowała poważną sumę, przypom ina poprostu sławne — 
„s ł a w o j k i", które na rozkaz p. m in istra  chłopi wybudowali 
koło swoich zagród, załatw iając swoje ludzkie potrzeby n a ­
dal w szerszem polu.

W końcu chcielibyśmy poruszyć sprawę podatku obro­
towego, owego haraczu, na który narzekają  bez w yjątku 
wszystkie sfery przemysłowe i kupieckie. O ile p o d a t e k  
o b ]• o t o w y, n i e z n a n y  zresztą w większości państw  za­
chodnich, j e s t  dla całego handlu  c i ę ż a r e m  n i e z n o ś ­
n y m ,  to dla przem ysłu i handlu drzewnego oznacza on 
w prost r u i n ę .  Jest dzisiaj sm utną publiczną tajem nicą, że 
w handlu drzewnym nie zarabia się ponad 3—4 procent. Je­
żeli od tego wypadnie jeszcze odliczyć podatek obrotowy w 
wysokości 1 i pół procent plus 10 proc. dodatku, to kup­
cowi zostaje ak u ra t na  bilet kolejowy, aby swój w ła ś c iw y  
zarobek mógł jako podatek obrotowy odwieść do kasy sk a r­
bowej. Weźmy przykład: Kupiec sprzedaje wagon szalówki, 
k tó ra  jego samego kosztowała 85 zł za m 3 po 88 zł, gdyż 
trudno dziś więcej uzyskać. Przyjm ując ilość tow aru na 
20 m 3, otrzym am y jako cenę w łasną kupca 1700 zł, zaś jako 
cenę sprzedażną 1760 zł, zarobek wynosi więc raptem  60 zł. 
Z owych 1760 zł opłaca się podatek obrotowy w  wysokości 
29.04 zł. A gdzie są koszta stemplowe za rachunek, pokw i­
towanie oraz inne drobne a liczne w ydatki, związane z każdą 
transakcją? Co wtedy kupcowi zostanie na wyżywienie ro­
dziny?

Że też nikt z m iarodajnych czynników nad tern się nie 
zastanow i!

konkurencja sow iecka  
w d zia le  p ap ierów ki

W edług wiadomości, jakie w ostatnich tygodniach obie­
gły prasę niemiecką, została pomiędzy S. A. Koholit w Kró­
lewcu a sowieckim trustem  drzewnym, zaw arta umowa za po- 

I średnictw em  m isji handlowej w Berlinie na dostawę wiel- 
! kich ilości papierów ki z rewirów północno-zachodnich w oko- 
| licy Leningradu. P ierw sza p a rtja  obejmować ma około 

50 000 mp, które dostarczone zostaną do Królewca drogą m or­
ską. Dalsze p artje  pójdą z rewirów naddonieckich drogą 
kolejową.

Dotychczas głównymi dostawcam i wschodnio-pruskiego 
przem ysłu celulozowego były Polska, Litwa. Łotwa, Estonja 
i F inlandja. Obecna umowa niem iecko-rosyjska jest pierwszą 
w tej dziedzinie od zakończenia wojny.

Powodem, który skłonił wielkie zakłady celulozowe w 
Królewcu, Tylży itd. do szukania surow ca w Rosji sowieckiej 
jest rzekomo planowa podwyżka polskiego cła wywozowego

geioeoooaoooooooooooooooooooooooooaoooooooo

i  Świerkowy, olchowy, dębowy i
materiał (okraalaki) kupuje stale

g  K R B E C & P R I B Y L ,  skład drewa C ES KA T R E B 0 V A  C E C H Y  I
P O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O iO O O O O O O O O O O O O O O O O
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Kalendarz terminowy.
S k r ó t y :  L — licytacja, S subm isja, P == p rze targ , W =  z wolnej ręki.

Miejscowość Dyrekcja 
wzgl. vupjpw Sprzedający Termin

Kłody i dłużyce użytkowe m*

■ ao
-aa
-a

Uwagi

Ko­
palniaki 

rodz. i „  
drew.

P a ­
pierówka
rodz. __
d re w .!

Opał

mp.

Trze :ciny 
S e d lc e

Warlubie
Drawsko
Radom

Nowy Sącz 
Wilno

Leszyce 
S iedlce

Bydgoszcz
Siedlce

Bydgoszcz
Poznańska
Radom

Krakowskie
Wilno

Bydgoszcz
Siedlce

Nadl.
D. L. P.

Nadleśn. 
Nadleśn. 
D. L. P.

Magistr. 
D. L. P.

Nadleśn. 
D. L. P.

10. VIII. 
12. VIII.

13. VIII.
14. VIII. 
14 VIII.

14. VIII.
15. VIII.

17. VIII. 
20. VIII.

608

1146
498

1036

150 4150

14

na sprzedaż prod, su- 
ih e j  desty l. drew na 
karpiny p r .e m ., ży­
wicy, u rządzeń  te  - 
p en t, oraz dzierżaw ę 
te  pen t.

na 1702,22 m3 m ^terj. 
ta rty ch  sos.i., 79,95 
m3 m at rjałdw  ta rtych  
jodłowych.

n i  m a te r ały ta rte , 
drew no w s tan ie  wy­
rób ., [ a  ier. i opału

sosna 2940

427

osika
świerk

24

4500
1000

od pap ierów k i do w ysokości 1,30 zł za 100 kg. N ie znaczy to 
jakoby  P o lsk a  m ia ła  być w yelem inow aną z dostaw  p ap ie ­
rów ki do P ru s  W schodnich, gdyż z różnych  względów, cho­
ciażby n a tu ry  przewozow ej, po lsk ie d rew no celulozowe bę­
dzie zaw sze tańsze  od rosyjskiego. Je d n ak  d la  N iem iec zn ik a  
w te nsposób niebezpieczeństw o, że ich p rzem ysł celulozow y 
mógłby k iedyś pozostać bez dosta tecznych  zapasów  surow co­

wych. W ażn iejszy  je st oczyw iście w zgląd n a  p rzeprow adze­
n ie po lity k i cen, idącej w  k ie ru n k u  odn iżen ia  żą d ań  p ro d u ­
centów , w szczególności polskich . W  tej m ierze znane są nam  
dosta tecznie posun ięc ia  k a rte ló w  niem ieckich , k tóre, ja k  w ia ­
domo, porozum ia ły  się z sobą co do podziału  terenów  zakupów  
w Polsce, aby n ie podnosić d rogą w zajem nej k o n k u ren c ji cen, 
zresztą  n iebardzo  w ysokich.

Kartelizacja handlu kopalniakami?
Z kół dobrze poinform ow anych o s tosunkach  j 

w przem yśle g ó r n o ś l ą s k i m  donoszą nam  o p la ­
now anej w najbliższych m iesiącach w s p ó l n o c i e  
i n t e r e s ó w  producentów  leśnych na  G órnym  Ś lą­
sku, k tó ra  objawić się m a w form ie karte lu . Jak  
się sp raw a przedstaw ia w szczegółach, dotychczas 
niewiadom o, lecz s tan  prac przygotow aw czych po­
zw ala na  w ysnucie następującego obrazu:

Pryw atni w łaściciele lasów  górnośląskich z księciem  
P s z c z y ń s k i m ,  zarządem dóbr hr. B a l l e n s t r e m a ,  
zarządem dóbr hr. H e n k l a  v. D o n n e r s m a r k  i G o ­
d u l i  ą na czele organizują wspólny zbyt swej produkcji 
kopalniaków do górnośląskich koncernów kopalnianych.
Z drugiej strony do tego związku wejść ma Z j e d n o ­
c z o n e  T o w a r z y s t w o  d l a  H a n d l u  D r z e w e m  
„W s c h ó d "  z siedzibą w  Katowicach, jako centrala za­
kupu kopalniaków nietylko od skartelizow anych produ­
centów, lecz i z innych źródeł w kraju. W ten sposób 
powstałoby pewnego rodzaju z m o n o p o l i z o w a n i e  
obrotu kopalniakam i na Górnym Śląsku, gdyż wyżej 
wspom niani producenci są częściowo w łaścicielam i a częś­
ciowo poważnym i udziałow cam i w koncernach kopalnia­
nych. Podkreślić przytem  wypada, że Towarzystwo  
„Wschód" jest najpoważniejszym  dostawcą drzewnym  dla 
przem ysłu górnośląskiego.

Prawdopodobnie do tego tworzącego się koncernu  
przystąpią i inni producenci drzewni ze Śląska, m. in. za­
rząd iidei-kom isu księcia S ó ł k o w s k i e g o  w  Bielsku.

P race  o rgan izacy jne pow ierzono podobno baronow i 
R e i t z e n s t e i n o w i .

P odjęcie no rm aln e j dzia ła lnośc i m a  n as tąp ić  z począt­
k iem  now ego sezonu.

Celem tej wspomnianej kartelizacji jest hez- 
wątpienia wyłączenie tej dotychczasowej, dość po­
ważnej ilości drobnych dostawców kopalniaków, co
w yw ołało bardzo częste i znaczne zm iany w cenach 
kopaln iaków  i niepew ność w zaopa trzen iu  kopalń  
tow arem , gdyż raz po raz zdarzały  się w ypadki n i e ­
d o t r z y m a n i a  um ów  przez tych  dostawców . 
Przez ujęcie zakupu  w jedną cen tra lę  niepew ność 
ta  do pewnego stopnia zostanie u su n ię tą . Z drugiej 
zaś strony  górnośląsk i przem ysł leśny będzie m iał

zapew niony całkow ity  zbyt swojej p rodukcji praw ie 
n a  m iejscu, co rów nież dotychczas nie zawsze m iało 
miejsce.

Niekorzystną stroną dla dostawców kopalnia­
ków z innych rejonów Polski będzie zmniejszony 
w pływ na kształtowanie się cen rynkowych i u tru ­
dn ien ia  w przeprow adzan iu  indyw idualnego in te­
resu  na  sku tek  różnic kalku lacy jnych , zachodzą­
cych m iędzy p ryw atnym i p roducen tam i, k tórzy  są 
rów nocześnie dostaw cam i ■— 'a  kupcam i, k tórzy 
drzewo zakupyw ać m uszą czy to w lasach  państw o­
w ych czy też p ryw atnych. Taka dyktatura dąży 
niewątpliw ie w  konsekwencji do zniżki cen kopal­
niaków. Jak się to objawi na całokształcie handlu 
kopalniakam i w Polsce, trudno chwilowo przewi­
dzieć.

Z doświadczeń, poczynionych zagran icą  w ia­
domo jednak , że ta k a  karte lizac ja  nie wycłiodzi na  
dobro kupca, stojącego po za tym  karte lem . A tych 
będzie w iększość. Powyższe podajem y z obow iąz­
k u  spraw ozdaw czego, z zastrzeżeniem  co do szczegó­
łów, jakkolw iek  w iadom ość ta, podług zasiągniętych  
rów nież gdzieindziej w iadom ości, posiada w szelkie 
cechy praw dopodobieństw a.

O b n iżen ie  w k ła d e k  za k ła d ó w  pracy  
n a Fundusz B ezro b o c ia

W  dzien n ik u  U staw  R. P. nr. 48 z dn. 30 czerw ca r. b. 
zostało ogłoszone rozporządzenie M in is tra  P ra cy  i O pieki Spo­
łecznej z dn. 12 czerw ca 1929 r. w  po rozum ien iu  z M in istrem  
S karbu  w sp raw ie  obn iżen ia  w sk ładek  zak ładów  p racy  oraz 
podw yższenia no rm  zasiłków , u stanow ionych  w  u staw ie  z dn. 
18 l.ipca 1924 r. o zabezpieczeniu  n a  w ypadek  bezrobocia.

Mocą w spom nianego rozporządzen ia:
1. W k ład k i zak ładów  p rac y  n a  F u n d u sz  B ezrobocia zo­

s ta ją  obniżone z dotychczasow ej n o rm y  2 proc. p łacy  do 
1,8 proc. p łacy  robo tn ika . Z tych  1,8 proc. za k ła d  p o trąca
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zabezpieczonem u robo tn ikow i z jego za robku  0,45 proc., z w ła ­
snych  zaś funduszów  dop łaca  1,35 proc.

N iezm ienioną pozostaje n a to m ia s t na jw yższa  g ran ica  
dziennego za robku  robo tn ika , od k tó re j ob liczaną je st sk ła d ­
k a  i zasiłek  (zł 7,50).

2. Z asiłk i, w yp łacane przez F u n d u sz  B ezrobocia u p ra w ­
n ionym  do tego bezrobotnym , zo s ta ją  podw yższone rów nież
0 10 proc., to znaczy będą o trzym yw ać:

bezrobotny robo tn ik  sam o tny  33 °/o za robku
„ z ro d zin ą  1—2 osób 38,5°/o „
„ z ro d zin ą  3—5 osób 44 °/o „
„ pow yżej 5 osób 55 °/o „

3. O m aw iane rozporządzenie weszło w życie z dn iem
1 lipca  1929 r.

O bniżenie w k ład ek  n a  F u n d u sz  Bezrobocia, będące s k u t­
k iem  s ta ra ń  o rgan izacy j gospodarczych, stanow i p ierw szy  
k ro k  n a  po lu  obniżen ia ciężarów  socjalnych, jak ie  przem ysł, 
siln ie  odczuw ający  b ra k  k ap ita łó w  obrotow ych, ponosił n a  
rzecz F u n d u szu  Bezrobocia, posiadającego  duże rezerw y.

Ze Strony zrzeszeń gospodarczych wszczęto odpow iednie 
s ta ra n ia  o zm niejszen ie w k ładek  rów nież n a  rzecz F unduszu  
Bezrobocia P racow ników  U m ysłow ych.

Rynek poleski
(Od naszego ko resp o n d en ta  brzeskiego).

Rynek tu tejszy  charak teryzu je  nadal ospa­
łość k tórej przyczyną, jest słaby ru ch  na  ta r ­
takach  i brak jak ichkolw iek  pow ażniejszych obro­
tów. S tosunkow o najw iększe są one obecnie w b a -  
l a c h  a n g i e l s k i c h  oraz s o r t y m e n t a c h  
b u d o w l a n y c h .  Dla ry n k u  krajow ego charak te- 
rysterycznem  jest, że hurtow nicy  i detaliści w a r­
szaw scy coraz częściej żądają  dostaw  franko  W ar­
szawa, dając za tow ar całkow ite pokrycie w ekslow e 
i p rzerzucając w dodatku  wyłożenie gotów ki za 
przewóz na  dostawców.

Ceny u trzym ują  się. Specjalnego zain tereso­
w ania na  ten  czy inny  so rtym en t nie m ożnaby no­
tować. Płacono za jeden m 1 loko w agon stac ja  za­
ładowcza:

Sosna. K o p a l n i a k i  w edług w ym iarów  h a n ­
dlow ych 35—38 zł. D r ą g i  d o  r u s z t o w a ń  od 
7 m dług. wzwyż 32—3(5 zł. S ł u p y  t e l e g r a ­
f i c z n e  38—42 zł. P o d k ł a d y  k o l e j o w e  
9—9,50 zł za 1 sztukę. B a l e  a n g i e l s k i e  12— 
12.5 Ł za 1 s ta n d a rt fr. G dańsk. S 1 e e p e r  y 9—9.2 
sh za 1 szt. fr. Gdań.sk. D e s k i  b u d o w l a n e  
72—1“ 80 do 90 zł. 174—2“ 100 do 105 zł. K a n ­
t ó w k a  hand low a 105—110 zł fr. W arszaw a, w y­
m iarow a, ponad  8 m, 125—130 zł fr. W arszaw a. 
Ł a t y  110—115 zł. D e s k i  p o d ł o g o w e  heblo­
w ane i szpuntow ane 120—130 zł. D e s k i o d z i o m ­
k o w e  n a  eksport około 95 Rm k franko  gran ica  
polsko - niem iecka, w edług so rtow ania krajow ego 
150—1(55 zł. B o k i  b e z s ę c z n e  czyste 135—145 zł, 
nasin ia łe  120—130 zł. D e s k i  i b a l e w a g o n o w e  
w edług w ym iarów  niem ieckich 60—64 Rm k franko  
g ran ica  polsko - niem iecka. D e s k i  ś r o d k o w e  
i c z u b k o w e  95—105 zł.

Świerk. P a p i e r ó w k a  3.10—3.20 doi. K o- 
p a  1 n  i a  k i w edług w ym iarów  handlow ych 32—36 
zł. B a l e  a n g i e l s k i e  11.5—11.10 Ł za 1 s ta n ­
d a r t fr. G dańsk. K a n t ó w k a  niew ym iarow a 90— 
95, w ym iarow a ponad 8 m dług. 100—110 zł. Ł a t y  
105—110 zł.

Olcha. K 1 o n od 3 m dług. i 25 cm średnicy  
wzwyż 45—50 zł, od 30 cm średn. I kl. 70 zł, kloce 
na  w yrób dykt 120—140 zł. D e s k i  n i e o b r z y -  
n a n e  1/.2~  1“ 130—140 zł, 17*—2“ około 140 zł. B a  1 e 
od 2—4“ d la ry n k u  krajow ego 150 zł, n a  eksport 
19—21 doi. fr. g ran ica  polsko - czeska.

Jesion. K l o c e  od 3 m dług. wzwyż średn. 
od 20—29 cm 50 zł, od 30—39 cm I kl. 80—90 zł, II kl. 
60—65 zł, od 40 cm średn. wzwyż I kl. 125—140 zł, 
II kl. 95 zł. B u l  s y w b 1 o k a  e h I kl. 210—225 zł,

II kl. 170—180 zł. B r u s y  n i e o b r z y n a n e  luź­
ne 170 zł. D e s k i  i b r u s y  o b r z y n a n e  130— 
140 zł.

Brzoza. K l o c e  średn. 21—29 cm 45—50 zł, 
ponad 30 cm 60—70 zł. D e s k i i b a  1 e 100—110 zł. 

Osika. K l o c e  średn. od 21—^  cm 45—50 zł, 
-65 zł, ponad 30 cm około 70 zł.od 26—29 cm 60-

Sprawozdania handlowe
RYNKI KRAJOWE.

W yniki sprzedaży drewna użytkowego i opalowego  
w nadleśnictw ach państwowych. 

N adleśnictwo Państw ow e Czeszewo, D. L. P. Poznań.
Licytacja w dniu 25. lipca 1929 r.

Dąb II-IV kl. za m3 69.33 zł
t t żerd z ie  II kl. za szt. 2.72 f |

t t szczapy opalow e za mp. 17.75 !»

>. t t t  t t t t 14.00 I I

Buk + wałki t t 10.00 ł f

B rzoza IV kl. za m3 51.40 »!

O lcha
szczapy opałow e za mp. 1621 t t

t t  t t t t 15.16 I t

t t wałki „ t t 18.67 t t

S osn a II kl. za m3 56.88 t t

t t III ,, •f 50.75 I t

t t IV „ I t 44.39 t t

t t szczapy opalowe za mp. 19.91 11

n + 11 I t i i 14.00 »»

Świerk
walki „ 13 00

I I  I t t t 11.00 >1

192£

D ew iza Notow ania
za

w War­
szaw ie B erlin ie Londynie Nowym

Jorku

W arszawa . 100 zł 46.95 43 27 11.25
P oznań . . . 100 zł — — — —

G dańsk . . . 100 Gd. gid. — 8!.35 — —

B erlin  . . . 100 R. M — — 20.36 23.82
B elgja  . . . 100 belg. — 58.19 34.89 13.90
B ukareszt . 100 1. — 2.488 818.— 0.59
B udapeszt . 100 pengo — 73.19 27.80 —

Holandja . . 100 gid. hol. — 167.94 12. 11. — 40.04
K openh aga. 100 k. d. — 111.71 18.21 26.63
Londyn . . . 1 funt szter l. 43.26 20.314 — 4.84
Nowy York . 1 dolar 8.90 419.45 484.07 —
Paryż . . . . 100 fr. franc. 34.91 16.41 123.96 3.81
Praga . . . . 100 k. cz. 26.38 12.408 163.93 2.96
Rzym . . . . 100 1. 46.63 25.92 92.78 5 2 7
Szw ajcarja . 100 fr.szwajc. 171.54 80.637 25.21 19.23
Sztokh olm  . 100 k. szw . — 112.36 18.10 26.26
W ie d e ń . . . 100 szyling. 125.62 59.108 34.43 14.09

Wiadomości bieżące
Polsko - niem iecka taryfa związkowa. In teresen to m  

zw racam y  uw agę n a  to, że ta ry fa  5 w  polsko - n iem ieckiej 
ta ry fie  zw iązkow ej d la  p a p i e r u  i d r e w n a  c e l u l o z o ­
w e g o  obow iązuje jedyn ie  w tenczas, jeżeli m a te r ja ł je s t a d re ­
sow any  b e z p o ś r e d n i o  do fab ry k  celulozy celem  dalszej 
jego p rze ró b k i n a  b łonn ik . N iek tórzy  n as i nadaw cy  w yp isu ją  
ad resy  w  lis tac h  przew ozow ych tak  n ie jasno , że n ie  w yn ika 
z n ich  c h a ra k te r  za k ła d u  przeróbczego. P o w sta ją  więc w ą t­
pliw ości, czy należy  stosow ać przew oźne, p rzew idziane w  ta ­
ry fie  zw iązkow ej, czy też nie. To sam o je s t z k o p a l n i a ­
k a m i .  Aby u n ik n ą ć  późniejszych rek la m ac ji z pow odu za- 
w ysokiego przew oźnego, zaleca  się, aby w ysy ła jący  w ypełn ia li 
lis t przew ozow y w  m yśl p rzep isów  i w arunków  polsko - n ie ­
m ieckiej ta ry fy  zw iązkow ej, aby zgóry u n ik n ą ć  w ątpliw ości, 
pow sta jących  n a  s ta c ji załadow czej.

Polskie Towarzystwo dla Handlu Drzewem, m ające być 
u ruchom ionem  przez M inisterstw o R olnictw a, posiadać m a  n a  
razie  około 200 m ilj. zł k a p ita łu  zakładow ego. M inisterstw o 
R oln ictw a będzie dysponow ało  w iększą częścią udziałów . Do 
pow yższego to w arzy stw a  p rzy stą p i p raw dopodobnie jako  
udziałow iec B ank  G opsdorastw a Krajowego.

R e d a k to r  o d p o w ie d z ia ln y  W. S y r o k o m l a - S y r o k o m s k i ,  za  dz ia ł  o g ło s z e ń
i a d m in i s t r a c j ę  w y d a w n ic tw a  S t . S c h l a g e .  — C z c io n k a m i  D r u k a r n i  Rynku 

D r z e w n e g o  T .  z o. p. P o z n a ń ,  u l i ca  Wielkie  G arba ry  nr .  20
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Państw. Nadleśn. Drawsko
poczta Drawsko, stacja kolejowa Drawski Młyn, pow. Czarn­
ków, sprzeda drogą pisemnego przetargu publicznego (sub- 
misja) drewno z wyrębów posówkowych budulec w dłuży­
cach, zatopione swego czasu w wodzie, a obecnie wydobyte 
na  brzeg jeziora „Długiego" w Borzyskim Młynie, w rejonie 
Nadleśnictwa, według następujących losów w m :

L
os

K lasa gu m
N  C  c  c

Z t e g o

IV III I II ,  .  i  zd ro - sz tu k  3 w e m
ch o re

m3
cc m 5

1. 3,58 6,44 0,32
2. 30,28 11,07 0,29
3. 14,69 4,77 0,45
4. 28,99 6,03 —

5. 28,18 13,03 —
6. 28,95 7,19 0,23
7. 28,72 7,20 —
8. 24,79 3,62 —
9, 56,36 15,52 —

10. 68,57 26,45 0,72
11. 11,76 7,39 1,08
12. 1,60 5,49

10,34
41,64
19.91 
35,02 
41,19 
36,37
35.92 
28,41 
71,88 . 
95,74 
20,23

7,83

50
254
147
207
300
244
197
211
313
413
122
26

7,03
30,10
11.53 
20,57 
31,29
24.53 
25,87 
18,97 
43,61 
68,89 
13,00

3,74

3,31
11,54

8,38
14,45
9,90

11.84 
10,07
9,44

28,27
26.85 

7,23 
4,09

S-a 326,77 114,62 3,09 444,48 2504 299,11 145,37
P isem ne o ferty  w zam k n ię ty ch  i za lakow anych  k o p er­

tach  z nap isem  „S ubm isja, B orzyski-M łyn" należy  n ad esłać  
pod ad resem  N ad leśn ic tw a do d n ia  25 sierpnia, 1929 r. godz. 
11,30. O tw arcie o fert n a s tą p i tego sam ego d n ia  o godz. 12. 
O ferty w inny  być w niesione loco B orzyszki-M łyn za  każdy  
m 8 p rzecię tn ie  bez w zględu n a  k lasę  i s ta n  zdrow otności w 
poszczególnym  losie w zło tych  i dziesię tnych  złotego w  cy­
frach  i słow ach  w raz z ośw iadczeniem , że reflek tan to w i znane 
są w aru n k i sp rzedaży  d rew n a w lasach  państw ow ych  i że im  
się bez zastrzeżeń  poddaje. Ilość d rew n a  chorego i zdrow ego 
w ypośrodkow ano ind y w id u a ln ie  od każdej sz tu k i procentow o. 
Za jakość d rew n a  jak  rów nież za s to sunek  d rew n a zdrow e­
go do chorego N adleśnic tw o nie odpow iada. P rzy  o tw arc iu  
ofert w inny  firm y  zag ran iczne n a  d o trzym an ie  w arunków  
złożyć w  K asie Państw ow ego N ad leśn ic tw a D raw sko w ad ju m  
w w ysokości 10 proc., a k ra jow e 5 proc. od oferow anej sum y. 
N adleśnic tw o zastrzeg a  sobie różnicę w podanej, m asie. Oprócz 
ceny za drew no k u p u ją cy  nie p łaci żadnych  in n y ch  d o d a t­
kow ych kosztów  oprócz op ła ty  stem plow ej, k tó rą  ponosi ca ł­
kow icie kup u jący . Z atw ierdzen ie o fert zastrzeg a  się D yrek­
cji Lasów  P aństw ow ych  w P oznaniu . (529

J.  M A L O W A N I E C  i S k a .
TARTAK - st. Kiwerce (Wołyń)

p o siad a  n a  sk ła d z ie  z e sz ło ro c z n e , d o b rze  p rz e s c h n ię te  m a- 
te rja ły  w w ym iarach  od 1/ J— 4 ": 300

sosna (s to la rk a ) , dębina. Jesion, olcha, Drzo— 
la . a rab . klon, brsost. — P rz y jm u je  o b sta lu n k i 
w ym iarow e. — U d z ie la  k re d y tu  w ekslow ego  firm o m  so lid n y m .

i ci
poczta K onarzyny , s ta c ja  kolej, i p o w ia t C hojnice sp rzeda  
w drodze p isem nego p rze ta rg u  (subm isji) w dn iu  20 s ie rp n ia  
1929 i', d rew no użytkow e sosnow e z cięć roku  gospodarczego 
1928-29.
Los 1. Leśnictw o Kobyle Góry, oddział 70b — 192 sz tu k i d łu ­

życ sosnow ych o m asie 183.34 m 3, w tem  I kl. 2.77 m 3, 
II kl. 71.75 m 3, III  kl. 108.82 m 3. Odległość od s tac ji 
kolejow ej C hojnice 40 km , zaś od s ta c ji kolejow ej n ie ­
m ieckiej 7 km .
W ywóz d rew n a  zag ran icę  w  stan ie  ok rąg ły m  drogą 'ko ­

łow ą przez U rzędy Celne w  B rzeźnie i K onarzynach  je st do­
zw olony n a  w aru n k ach , k tó re  m ożna prze jrzeć  w  D yrekcji 
Lasów  P aństw ow ych  w Bydgoszczy i w  N adleśnictw ie.

P isem ne o ferty  z nap isem  „S u b m isja“ w  za lakow anych  
ko p ertach  należy  n ad sy łać  do N ad leśn ic tw a do d n ia  20. 8. 
br., godz. 14, poćzem  o godz. 14,15 n a s tą p i o tw arc ie o fert w 
obecności ew en tua ln ie  p rzyby łych  oferentów . P rz e ta rg  odbę­
dzie się n a ' obow iązujących  w a ru n k a c h  sprzedaży  w yrobio­
nego d rew n a  w drodzę pisem nego p rz e ta rg u  (subm isji), k tó re  
są  do p rze jrzen ia  w  D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  i w  N ad ­
leśnictw ie.

O ferty nie odpow iadające w aru n k o m  nie będą uw zględ­
nione. Nadleśniczy Państwowy.

Kujawska Spółka Drzewna Sp. Akc.
T ele fo n  26 i 139 INOWROCŁAW, u lic a  P a k o sk a  1
Poszukuje do natychmiastowej dostawy:
S o sn o w e odziom ki I i II kl 30, 43, 52, 65, 80 i 105 mm

rów noleg . o b rz y n an e  26, 30 i 50 mm
„ sza ló w k ę  20  m m

ła ty  4/6 cm  (364
” kan tów ki i b e lk i 8 /8 , 8/10, 10/10, 10/13, 13/13,

13/16, 16/18, 18/21 i 21/24 cm  
„ drągi I i II kl. na drbie 

1 wagon su c h e j brzeziny w grubościach! 6/4, 2, 2ll2, 3 i 4 cm 
1 „ buczyny „ 2, 2l/2, 3 i 4

Sprzedaż drewna.
D nia 20 s ie rp n ia  1929 r. o godz. 12 w  po łudn ie  odbędzie 

się w  lo k a lu  D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  w S iedlcach, ul. 
F lo rja ń sk a  n r. 10, p rze ta rg  u s tn y  i za  pom ocą ofert p isem ­
nych  n a  sp rzedaż m a te rja łó w  ta r ty c h  d rew n a w  s ta n ie  w yro­
b ionym  pap ierów k i i opału .

Szczegółowe w a ru n k i p rzep row adzen ia  p rze targ u , oraz 
dok ładny  w ykaz jednostek  p rze targow ych  są  do p rze jrzen ia  
w  b iu rze  D yrekcji.

Dyrekcja Lasów Państw ow ych w Siedlcach.

Ogłoszenie. 520
Djitia Lasów Państwowych w IHlie.

posiada  do sp rze d an ia  ca 1500 m p pap ierów k i św ierkow ej 
szczapow ej, ca 3 000 m p pap ierów k i św ierkow ej posuszow ej 
oraz 1000 m p pap ierów k i osikow ej.

W yżej p o d an a  p ap ieró w k a zn a jd u je  się n a  p lacach  ko ­
lejow ych (loco s ta c ja  w zględnie loco to r m iejsce załadow ania) 
w obrębie D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  w  W ilnie.

Szczegółowych in fo rm acy j udzie la  O ddział H andlow y 
D yrekcji Lasów  (W ilno, ul. W ie lk a  66, pokój n r. 7, telefon 
n r. 12-53). .

O ferty p isem ne n a  kupno  pap ieró w k i z podan iem  k o n ­
k re tn y c h  cen za 1 m p loco place kolejow e m iejsce za łado ­
w a n ia  — należy  sk ła d ać  do D yrekcji Lasów  w te rm in ie  do 
d n ia  15 s ie rp n ia  1929 r.

S J . P A  & U C K I Seni. 
. . .  TUCHOLA . . .

ma na składzie materiały stolarskie i bu­
dowlane. przyjmuje zam ówienia na różne pół­
fabrykaty oraz przeciera na cudzy rachunek 
surowiec w w i ę k s z y c h  i m n i e j s z y c h  p a r t j a c h .
Warunki dogodne. .  .  Ceny konkurencyjne.

a a a a a a a a T a a AAAAAAAAAAAAAAAAŁAAŁAŁAAAAAAAAA

Ogłoszenie.
D nia 13 s ie rp n ia  1929 r. o godz. 12 w  poł. odbędzie się 

w  lo k a lu  D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  w S iedlcach (F lo r­
ja ń sk a  10) p rze ta rg  u s tn y  i za  pom ocą ofert p isem nych  n a  
sprzedaż:

1. p roduk tów  suchej desty lac ji d rew n a  (terpen tyny , sm o­
ły  i w ęgla); 2. k a rp in y  przem ysłow ej, 3. żywicy, 4. u rzą  
dzeń te rp e n ty n ia rn i, 5. o raz dzierżaw y te rp e n ty n ia rń  z p rzy ­
działem  k a rp in y  z lasów  państw ow ych.

Szczegółowych in fo rm acy j ud zie la  się w  godzinach  u rzę ­
dow ych. Dyrekcja Lasów Państw ow ych w Siedlcach.

30 Tartaki

J.  APPEL. Handel d r z e w a ,
Katowice Polski G  Śl. j 

S pecjalność:

Su s i . mater ial  stolarski  
O k l j l o l i s i i z t M a  
Olrhowy mater iał  tarty*

C A R L  B U M K E
BYDGOSZCZ

T elef. 89. K anałow a 12.
SKŁAD D R Z E W A  UŻ Y T K O W E G O  27

poszuk. i sprzedaje

sosnowy i olchowy
m ateriał tarty

w w sze lk ich  ro zm iarach
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P R Z E T A R G
na sprzedaż 1.702.22 m 3 m aterjałów  tartych sosnowych, 71.75 
m 3 m aterjałów  tartych jodłowych z N adleśnictw a Garbatka 
odbędzie się dn. 11 sierpnia 1929 r. o godz. 12 w lokalu Dy­
rekcji Lasów Państw ow ych w  Radom iu przy ul. Lubelskiej 
nr. 53.

Informacji udziela Dyrekcja Lasów Państw ow ych w Ra­
domiu oraz N adleśnictwo Garbatka.

D y r e k c j a  L a s ó w  P a ń s t w o w y c h  w  R a d o m i u .  
YYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYYY

P E i P E O l l  -  MIYH i I
Murowana Goślina 

DOSTARCZAMY KAŻDA IIOŚĆ

1 kantówki wymiarowe!
w n a jk ró tsz y m  cza s ie  po c e n a c h  n a j ta ń szy c h .  
S p rz e d a m y  3 w agony  su c h y c h  d w u le tn ic h  bali 
55, 67 i 80 m m , r ó w n i e ż  deski Obrzy­

n a n e  23, 26, 30, 40 i 50 m m  5241
ZASTĘPCA SZEFA

d o św iad czo n y  f a c h o w i e c  
branży  d rzew n e j ,  p o s ia d a jąc y  
g ru n to w n e  w iad o m o śc i  t e c h n .  
i h an d lo w a ,  o b zn a jo m io n y  ze 
s to su n k a m i  w p a ń s tw a c h  s u ­
k cesy jnych ,  mogący s ię  w yka­
zać  d o b re m i  s to su n k a m i,  p o- 
s z u k i w a n y  o d  z a r a z  
w c h a r a k te r z e  z a s tę p c y  sze fa  
p rzez  p o w ażn ą  f i rm ę  b ra n ży  
d rzew n e j  (d rze w o  m iękkie  — 
W eichho lz )  w S ł o w a c j i .  
S zczegó łow e  z g ło szen ia  z po ­
d a n ie m  re fe re n c y j  oraz  wy­
sok o śc i  ż ą d a n e g o  wynagr.  
k ie row ać  su b  , ,S lo w a k e i  
P. P. 2 6 6 0 “ do firmy 
R u d o l f  Mosce, P r a g  I 

Ovocny t rh  19. 526

% M a m  z a p o t r z e b o w a n i e
■C na  w sze lk ieg o  ro-
^  dzaju  m a t e r j a ł  40

3  sosnowy oraz bukowy 
^ i o l c h o w y
? C. A L B R E C H T
ą BYDGOSZCZ
^  K o rdeck iego  28. Tel.  347.
■  Y YY Y YYYY Y YY YY YY YY Y ■
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Dostarczamy 4A-4
00

w  ładunkach wagonom.
m ate rja ły  b u d o w la n e  s t o ­
la r sk ie  i k o ło d z ie js k ie  we 
w sze lk ich  g r u b o ś c i a c h  

d e sk i  i b a le  so sn o w e
., „  dębow e
„ ,, bu k o w e
„ ,, jes ionow e
„ „ brzozowe
„ „  k lonowe
., „ g rab o w e  itd.

M am y t e ż  w .ź e j  w ym ie ­
n io n e  m a te r ia ły  S u c h e  
s ta le  na  sk ład z ie .  P r z y j ­
m u je m y  ró w n ie ż  z a m ó ­
w ien ia  n a  d o s ta w y  dla 
w ięk szy ch  budowli,  fabryk 
m eb l i  i m a s z y n  p o d łu g  
p o d a n y c h  ro zm iaró w .  Na
ż y c z e n ie  s łu ży m y  odp o  

w iedn im i o fe r tam i.

„ H U R T O W N I A  D R Z E W N A "  T . z o . p .
P o z n a ń
ul S t r z e le c k a  15 

T e le fo n  2014

Nadleśnictwo Państwowe Warlubie
poczta i stacja kolejowa w m iejscu, pow. Sw iecie (P om orze)

sp rz e d a  w d ro d z e  p rz e ta rg u  p i s e m n e g o  ( s u b m is j i )  W  dniu 1 3 .  Sierpnia r. b .  drewno 
Użytkowe z c ięć  roku  g o sp o d a rcz e g o  1928/29.

Leśn ic tw o O d d z i a ł sz tu k
R azem

m 3
O d leg ło ść  od 

s tac j i  kolejowej

10

D o b re
Dobre
D obre
Ś re d n ik
B ąkowo
Borowy-Młyn
K uźn ica
Bzowo

B ąkowo
P lo ch o c in

Ś re d n ik
Bąkowo
Borowy Mfyn
K uźnica
P łochocin
Bzowo

s «
9,15,22,25,26,34 

10 , 11 
po cał. Iesie

B r
74

200

s n
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73
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61

X O
63 

7

i  d
0.48

2.61
4.15

4.61!

« U
7.32

4.10
35.28
15.93

3.83
39.48

X y  l
66.731
44.67|

320.10!
170.75

46.74
69.57
90.36
28.63

x a  d ł u

Sa  lo su  9

S o s
p. c. 1.

» ’

151, *166 
p. c. I.

I
n

70

x y
4,96|
0,42'

: e
8.32
3.17

88.98 
48.11 

8.92 
2.88 

27 68 
2.30

c e
8,02
0,65

S a  lo su  10 

o fe r ty  z n a p is e m

520
318
454

38
1300

101
2731

k o
49,001

7,10
25.82I

7,37

42,97
21,29
28,33

3,05
44,72 173,49 

7,10i 8.57

5,38

I  n i
0,51
3,84
2,99

0,42

82.85
47.84 

413.18 
257.25

75.84 
76.28

162.13
30.93

12,98
1,08

8,68 

a  k
14,06

I
92,48
32,23
57,14
10,42

218,73
15,67

6 kim.

9 kim 

8 kim.

6 kim

141,11| 277,701 7,76, —

6 - 1 0  kim

„ S u b m is ja "  w za lakow anych

426,57
k o p e r ta ch  n a leży  n a d e s ła ć  do Nad-

o tw arc ie  o fe r t  o godz.
P i s e m n e

leśn ic tw a  do  d n ia  13-90 Sierpnia r. b. o godz. 11-te j ,  po czem  n a s tąp i  
11,15 w o b e cn o śc i  e w e n tu a ln ie  przybyłych ofe ren tów .

P rz e ta r g  o d b ę d z ie  s ię  n a  o bow iązu jących  w a ru n k ac h  s p r z e d a ż y  w yrob ionego  d r e w n a  w d r o ­
d z e  p i s e m n e g o  p r z e t e r g u  (S u b m is j i ) ,  k fóre  s ą  do  p rz e j rze n ia  w Dyrekcji  Lasów P a ń s tw o w y ch  
w B ydgoszczy  i w N a d le śn ic tw ie .  N a d le śn ic tw o  z a s t r z e g a  so b ie  d ro b n e  ró ż n ic e  w p o d a n e j  m as ie .  

O f e r ty  n ie  o d p o w ia d a jąc e  w a ru n k o m  n ie  b ę d ą  u w zg lęd n io n e .
Nadleśniczy Państwowy.

Państwowe Nadleśnictwo Drawsko
poczta Drawsko, stacja kolej. Drawski-M łyn, powiat Czarnków, woj. poznańskie
s p r z e d a  p rz ez  s u b m is ję  sosnowe drewno użytkowe (b u d u le c )  c ięc ia  roku  gosp. 1925 r.

Nr.
losu L eśn ic tw o O d d z i a ł

k lasa  IV k lasa  III k lasa  II O gółem

szt. m 1 szt. m s sz t . m 3 s z t .  | m 3

1. B rzozow ica 204a 368 54.46 250 134.69 _ 618 189.15
2. 224e, 224a, 225d 128 23.65 308 125.80 4 2.81 440 152.26
3. 254g, 237e, 238a, 244d, 245a,

254a, 254e, 250a, 182c, 253b,
253a, 255Ba, 254c, 253c 319 57.81 272 92.58 8 5.78 599 ! 156.17

P i s e m n e  o fe r ty  w z a m k n ię ty c h  i z a lak o w an y ch  k o p e r ta c h  z n a p is e m  « .S U b n t iS ja lk 
n a leży  n a d e s ła ć  pod  a d r e s e m  N a d le ś n ic tw a  do  dnia T4. Sierpnia T9X9 r. o godz in ie  11 30. 
O tw arc ie  o fe r t  n a s tą p i  t e g o  s a m e g o  d n ia  o godz. 13-tej .

O fe r ty  w inny być w n ie s io n e  loco  las  za  k ażdy  m 3 p r z e c ię tn ie  w p o sz c z e g ó ln y m  losie  
w z ło tych  i d z ie s ię tn y c h  z ło tego  w cy frach  i w s łow ach  w raz  z o św ia d c ze n ie m ,  że  r e f le k ta n to w i  
z n a n e  są  w a ru n k i  sp rz ed a ż y  d re w n a  w l a s a c h  p ań s tw o w y ch  i że  s ię  im b e z  z a s t r z e ż e ń  p o d d a je .

P rz y  o tw arc iu  o fe r t  w inny firmy z a g ra n ic z n e  na  d o t r z y m a n ie  w arunków  złożyć w Kasie  
P a ń s tw o w e g o  N a n le śn ic tw a  D raw sko  w ad ju m  w wysokośc i  1 0 % ,  a kra jow e 5 %  o d  o fe ro w an e j  sum y. 
N a d le ś n ic tw o  z a s t r z e g a  so b ie  ró ż n ic ę  w p o d a n e j  m as ie .  Za  jakość  d re w n a  N a d le ś n ic tw o  n ie  o d ­
powiada.

Koszty  ko row an ia  (1 m ! p ro  0 60 z ł)  w raca  n ab y w ca  poza o fe r tą .  O p ła tę  s t e m p lo w ą  p o ­
nosi  k u p u jący  _  „

Z a tw ie rd z e n ie  o fe r t  z a s t r z e g a  s ię  Dyrekcji lasów  Państw, w Poznaniu.
Państwowy Nadleśniczy.


